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Cena p re n u m e ra ty ^
W  Lublinie bea odnosaenia: miesiącame t^ a  
hal,, kwartalnie 4 kor., półrocanie & kor,, 
rocenie 16 kor,. a  odnossemem miesiącanie

kwart, 7 j o  A. pćłrocsme r j k. roesnte jo  A.

Cena ogłoeaeAi
W ier as petit, lub jego miejsce kaidoroaowo 
P ra ed  tekstem / aor. so hal., wAród tekstu 
9 kor aa tekstem 90 hal. Nekrologi 70 A , 
Na ostatniej str. 60 hal. drobnych aa 
wyr a a 10 A . W dsiale adresowym 4 k, Zała- 
csmki sa roo na prow, s k „ w mtejscu t  A ,

H' rprttdaiy  ulicanej .Ziem ia Lubelska poranna kosstuje 6 hattrsy 
_____________________popołudniowa 4 halerse.______________________

RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ.

„0 A Z A“  D Z I Ś
M o r a ln o ś ć  P a n a  K a d n ^ g o

8WBHT.

Komunikaty niemieckie.
BERLIN 14 5 (BK.) Komunikat 

urzędowy niemiecki donosi pod da­
tę 12.5

Zachodnia widownia wojny.
Po niezwykle*sllnem przygoto­

waniu ogniowem Anglicy podjęli 
wczoraj wieczorem natarcia— w nie 
który.h m •Jscech ge t«ml masami — 
ao ot u s'ronach dróg z Arras do 
Lens, z Arras do Douai i z Arras do 
Csmbril. Po większej cząści odpar- 
Iś rry  maprzyiaclela naszym ogniem 
zaporowym. Tarr, gdzie sią im uda­
ło wttrgnąć do llnji naszych, odrzu­
cono Ich kontratakiem, zadając im 
znaczne straty. Przy dworcu kolejo­
wym w Lent toczy sie jeszcze wal 
ke. Dzisiaj rano, po bardzo stlnem 
wzmcźeniu s>e ogna miedzy Acrie 
*  Ile a Qr»»nt, w yw iązały  sią w kli­
ku miejscach nowe walki.

Walka działowa nad Aisne, 
oraz v Szampanji trwa w dalszym 
ciągu za zmienną silą. Pod Ceray 
wyparliśmy Francuzów w zaciekłych 
walkach zbllzka w okolicy grzbietu 
B&v«l e i utrzymabśmy naszą, dzięki 
temu p.lapszoną, liną pomimo na 
tarcia nieprzyjaciela. Przytem pozo 
steli w rakach naszych jeńcy ze 
i  wlało sprowadzone) dywizji. Natar­
cia na wzgórza 91 i 108 na wschód 
od B :rryau Baz, odparte zostały w 
ziciekiaj walce ztlizka z wielkltmi 
stratami dla nlaprzyjacl* I 1.

Wczoraj strącono 15 samolotów 
nieprzyjacielskich.

Wschodnia widowna wojny.
Nieznaczna ak<ja bojowa.

Macedońska widownia wojny.
W łuku Czarny, po obu stro­

nach Gradennlcy i na ptludnie od 
Hurry odparto ponowne natarcia nie 
przyjaciela, które nie przyniosły mu 
ładnych korzyści. Na wzgórzach 
pod Dobropollem (na wschód cd 
Czarny) drobna waki nie są jeszcze 
zakończone

BERLIN 14.5 (B .K) Komueikat 
niemiecki doncsl pod datą 12.5 wie­
czorem.

Ataki angielskie, o których do­
noszono dzisiaj raco, nastąpiła po

Koło folskie w Wiednia zmienia 
stanowisko.

WIEDEŃ. 14 5. (tel. wł.) Jo .
den z  d z ie n n ik ó w  tu ła j-  
tz y e h  p rzyn o s i n a s tę p u ją ­
cą sensacy jną  w ladom oóći 
• n  o s ta tn lem  posledaeniu  
ko m is ji p a r la m e n ta rn e j Ke-

miedzy G»v eiie i Scarpe, po obu 
stronach drogi Arras—Cambr»y 1 pod 
Bullecourt. Ataki ta spalzły na ni- 
czem, przynosząc oiaprzyjacla tawl 
wabcie straty. Pcd Roeux walka 
nadal.

Nad Aisne I w Szampanji nic 
nowego.

BERLIN 14 5 (B. K ) Urzędowy 
kominlkct niemiecki do.icsi pod 
datą 13.5.

Zachodnia widownia wojny
Welftie ataki angielskie rozbiły 

sie. Po bardzo sllnem przygetowa 
n>u artylkrji. które obejmowała ca 
ia pole walki od Arras, miądzy Lens 
GDeant, ruszyli Anglicy naprzód 
miądzy Gsvrele i S ka le ń  po cbu 
stronach drogi Arras Cambr.l i ko 
lo Bullecr u*t. U h lo  sią im dcs:*ć 
do Roeuc, na wszystkich innych 
stanoai.kach cdpari śmy, zadawszy 
Im clązkfa straty. Wieczorem na>ta 
piło po obu stronach M mhy kilka 
nowych ataków, która również krwa­
wo zawiodły. Korzyści, jakie uzyskali 
Anglicy w Bullecourt, wydarliśmy 
Im znowu. Dzisiaj wznowiła sle 
walka koło wsi. Podczas gdy na 
pół wc cd A sne chwilami się us 
pokoik, zaostrzyła sle walna arty 
larji nad k a n a ł e m  Aisne Mazur 
i w Szampanji.

Wezera) zestrzelono 17 samo­
lotów nieprzyjacielskich.

Wschodnia widownia wojny.
Ź id iych  zmian.

M cedtńska widowni i wojny.
Na wyżynach Dobropolle (na 

wschód cd Cerna) i na pc ludnie od 
Huma odparł ś-ry kilka atatów nie- 
przyjacitlskich.

Komun kat bułgarski.
SOFIA, 14 5 (BK). Komunikat 

bułgarski donosi pod datą 11.5.
W łuku Cerna odparliśmy sil­

ną próbą ataku francuskiego, częś­
ciowo w walca zbliska, na wschód 
cd Cerna zawiodła próba ataku nie 
przyjacielskiego w kierunku Trncva. 
W okolicy Moglana odpaiiiśmy kił 
ka ataków serbskich, podjętych po 
gnałtownam przygotowaniu artylerji.

la  P o lsk iego  poołow lo zo  
s tro n n lo tw a  Ludow ego, o . 
p o w iad a ją cy  a lą  od d łu t ,  
azogo o z a iu  p rz e c iw k o  w y . 
o d rą b n lo n iu  G alic ji, ■ zo

uasissUuiauttb

SKŁADAJCIE KSIĄŻKI W RE­
DAKCJI .Z IEM I LUBELSKIEJ-, 
DLA WYPOŻYCZALNI POL- 
SKIEJ MACIERZY SZKOLNEJ|

k s z ta łtu  s p ra w y  p o ls k ie j 
zd o ło ii do sw ego s ta n o w i, 
oka n a k ło n ić  p rz e d s ta w i,  
c ie li innych s tro n n ic tw . No 
najb liżaw em  pa łnam  posie­
d ze n iu  Katu 'o lo K le o g  m a  
m u być pt-zed łożony p ro ­
je k t  o rz e c z e n ia , Iż  P o lacy  
nie są ju ż  z a in te re s o w a n i

Wojtka rosyjskie na froncie za­

chodnim nie chcą Walczyć.

BERLIN 14.5. (B. K.) Biu­
ro  W olfa donosił « o j» k a  
ro s y js k ie  w e  F ra n c ji nto 
chcą w ią c e j w a lc zy ć  z a  In . 
te re a y  a n g ie ls k o  > f r a n ­
c u sk ie , gdyż p o zna ły  po 
c ią żk lo h  st. atac b poniesio­
nych pod B rlm o n t, żs  o t­
rz y m u ją  za w s ze  n a jc ię żs za

Nowe oświadczeń e
kanclerza Niemiec.

BERL'N, 14.5 »Vossische Zal- 
tung* piszc: DswiaOtjemy sią, że 
prawie już rzeczą jest pewną, Iż w 
najbliższy wtorek w parlamencie nie­
mieckim wystąpi z mową kanclerz 
rzeszy. N a  jest jaszcza pewnym, 
czy mowa jego bądzie wyczerpującą, 
czy taż przeciwnie cgramczy sią.kaa- 
clarz związłą deklaracją.

Kanclerz Niemiec jedzie 
do Wiednia?

WIEDEŃ, 13.5 (tel. wł.) 
W tutejszych kcłach politycznych 
krąży pogłoska, do tychczas urzę- 
downle niepotwierdzona, iż kan­
clerz Nie*lec z niemieckiej głó­
wnej kwatery uda się do Wie­
dnia. Przyj »zd ten ma pozosta­
wić w związku z ecuacjacjaml 
pt litycznymi z jakimi kanclerz 
ma w na b iższym czasie wystą. 
pć w pa> lamencie niemieckim. 

Kanclerz Niemiec
w Wiedniu.

W IEDEti 14.5 (B. K.) N ie- 
m ia o k l k a n o le rz  p rz y b y ł 
w c z o ra j ra n a  na ra d ę  
z  m in is tre m  o p ra w  z a g ra ­
n icznych  h r . C ze rn lm e m . 
W po łudn ia  p rz y ją ł go oe- 
s n rz  w  L n k s o n b u rg u ,g d z la  
po o u d jenc il w z ią ł u d z ia ł 
w  ó n lad an lu .

W ie c zo re m  b y ł na o b ia ­
d z ie  w  n ie m ia e b le l am b a  
s a d z ie  w ra z  h ra b ią  I h r a ­
b iną C za rn in . Nocnym  po­
c ią g ie m  w r ć c i ł  do B e rlin a i

N a ra d y  będą w  n a jb liż ­
szym  c za s ie  kontunuow ane

w  k w e s tjl w y o d rę b n ie n ia  
G allo jl.

("umieszczając powyższą sen 
sacyjną depeszą, ze wzglądu na wa 
ga tej wiadomości w razie jej po 
twierdzenia sią—podkreślamy, iż po 
chodzi ona za źródeł mamie kich 
Nasz korespondent nic nam dotych 
czas w tej sprąwie nia doniósł. Przyp 
Rad)

z a d a n ia  I że  są s f la r ą  f r a n ­
cusko  a n g ie lsk ieg o  łm p a r-  
jn llcm u .P on ow n e d o ch odzą , 
nia w y k a za ły , że  ro s y js k ie  
o d d z ia ły  o p u ó a lij s a m o , 
w o ln ie  w yzn ac zan e  Im  s ta ­
n o w iska  I w y c o fa ły  a lą  n ia  
ro b ią c  oob<a w ie lo  k o ro -  
w ed ć w z  s p rz y m ie rz e ń c ó w .

M i i i  M  
a M i t t g o  i  Warszawie.

W dniu 10 b. m , t J. we 
czwartek, odbył się w Warszawie 
ogólno akademicki wlec, na któ­
rym u h walono zawieś ć wykła­
dy na stałe we wsiystkich wyż­
szych uczelniach stolicy, a mia­
nowicie: na uniwersyt cle, poli 
technice, wyższych kursach ro l­
niczych, wyższych kursach han­
dlowych i szkole Wawelberga.

Jak wiadomo młodzież po­
stawiła żądanie zwolnienia are­
sztowanych akademików w ter­
minie do czwartku, t j 10 o. m. 
żądając także dymisji dwóch pro­
fesorów. Ponieważ postu aty te 
nie zostały spełnione— młodzież 
proklamowała wstrzymanie s ę od 
nauki we wszystkich wyższych 
uczelniach warszawskich

Póź dej jednak po przepro­
wadzonej dyskusji pomiędzy gub. 
Beselerem a rektorem Brudziń­
skim załatwiono o tyle spra«ę, 
że aresztowanych studentów dziś 
wypuszczono na wolność jako- 
też akcję śledztwa 1 pertraktacji 
w sprawie strejku przeprowadzi 
rektor Brudziński.
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Piiefl otoiM uailamenlD
anstrjackiego.

P ro je k t  p rze b u d o w y  
A u e tr ji.—S e ro w e  w y o d rę b ­

n ien ia  G alic ji.
(Korespondencja własna „Ziemi Lubelskiej") 

Wiadań, 11 maja.

Termia otwarcia obrad Rady 
Państwa zbliża się szybkimi krok a 
mi, nie można jad sak powiedzieć, 
Jakoby Już wszystkie trudności sto­
jąca na przeszkodzie wydatnej pra­
cy parlamentu były usunięte. Apa­
rat parlamentarny po trzyletniej 
stagnacji niedomaga, nienaoliwiony 
mechanizm skrzypi i zgrzyta i nie 
Jest wykluczone, że różne niespo­
dzianki staną w ostatniej chwili na 
przeszkodzie normalnemu przebiego­
wi sesji. Usiłowania rządu, calem 
stworzenia zwartej większości parla­
mentarne!, nie odniosły dotychczas 
skutku. Taksamo i sarawa reformy 
regulaminu, bez której nie można 
sobie pomyśleć spokojnej sesji, ut­
knęła i znajduje się na martwym 
punkcie.

W miejsce dotychczasowego 
prezydenta Izby posłów, Sylwestra, 
któ y oświadczył, źa absolutnie nie 
przyjmuje nowego wyboru, wyzna­
czył związek narodowo niemiecki In- 
cego kandydata, mianowicie swego 
przewodniczącego, Dr G ossa. Pow­
szechne jest zdanie, że dr. Gross 
jest najnieodpowiedniejszym kandy­
datem na prezydenta izby, ponie­
waż nie posiada osobistych kwali­
fikacji, potrzebnych na tern tak nie 
skończenie trudnem stanowisku.

Nsdomiar złego jest dr. Gross 
prezydentem niemieckiego Schu v«r 
einu, którego agresywna dziahl 
ność znana jest aż nadto w Karyntjl 
Krainie i na Śątku I ten moment 
nie przyczyni się da utrwalania wia­
ry w objaklywność nowego prezy 
denta.

Ponieważ jednak w Austrjl nie­
spodzianki nigdy nie są tyUuczone, 
lecz przeciwnie, prawie regułą, wiąc 
możliwe jest, iż mimo piętrzących 
slą trudności parlament będzie spo- 
kojoie obradował.

Niesposbzeżenie przeszła in ­
teresująca notatka chrześcijańsko* 
soclaine, „Ralschpost** z 4 ma|e, do 
nosząca że poseł socjalistyczny Ren 
ner był na dłuższa) audiencji w 
Luxembdriu „Rekhpost** twierdzi, 
że powołanie jednego lub dwóch 
socjalistów do gabl-etu dr Rennera, 
albo czeskiego socjalisty dr. Smeta- 
la nie jest wykluczone. To ostatnie 
przypuszczenie dziennika wiedeń­
skiego wyda|e slą nam nieprawdo 
pooebnem Pewnem natomiast jest 
że dr Rtnner jest bardzo wybitnym 
i caaionym teoretykiem prawa pań 
stwowego, z którego zdaniem liczą 
slą nietyiko soclaliścl, lecz bardzo 
poważni poi tycy mieszczańscy. Pra­
ca dr. Rennera na temat reorgani­
zacji Austrjl wzbudziły powszechne 
zal-teresowanie. Jeżeli do tej reor­
ganizacji przyjdzie, wówczas niejed 
na idea Rennera bodzie m gła być 
urzeczywistniona Nawiasem mówiąc 
wyraził s ę dr. Reaner bardzo poch­
lebnie o projekcie wyodrębnienia 
Gellc|l, wypracowanym przez Koło 
Polskie. Słychać, źe wyodrębnienie 
Galicii w f o r m i e  proponowanej 
przez Polaków jest ładnym z punk­
tów szeroko zakreślonego planu re­
organizacji Austrjl na cztary terytor- 
ja, z których każde miałoby być 
zbudowane na zasadach, na jakich 
prrjcktewane jest wyodrabnlesie 
G»lfc|l. Wewnątrz każdago z tych 
terytoriów miałaby obowiązywać 
autoaom|a narodowa. Z programem 
tym ma dr. Rtnner wystąpić wkrót­
ce publicznie.

W trudnej sytuac|i znajduje 
się Koło Pslskie. Jąk wiadomo, roz-

NA BEZDROŻU.
3  cyklu: „Dzisiaj."

II.

Nie wierz w blask pięknych oczek, ani w ust szkarłaty, 
C i zdają się wyglądzć z płócien Rafael;;
N e wierz w świech, co na ustach drży szałem wesela, j 
Choć w sercu brzmi, jak akord śmiertelne] sonaty.

Nie wierz w pieśń którą niby solata E f skrzydlity 
Z blasku zórz, lak A irtra  z... majowego ziela;
N e wierz w di ń -ta ćby była to dł< ń przyjaciela,
Jak w żmij Jad ra ale wierzysz oślinione kwiaty.

Nie wierz w łzę, co się rzisem perli w ludzklem oku, ■ 
B ) I łza bywa dzisia— kataru wynikłem,
Ale rzadziej współ żucia, wdzięczności, tęsknoty...

Raczej wierz, że— bez Rubli nie zrobisz dziś kroku,
G fy i on jest tej życiu*ei g m l li sternikiem,
Na której masz przepłynąć .S yks” ludzkiej głupoty.

M1LADA.

poczęły się z początkiem maj* ro 
Kowania między prozy dum  Koła 
a rządem w sprawie wyodrębniania 
Galicji. Na życzenie rządu miały te 
rokowania ukończyć się dnie 10 ma 
ja. Dlaczego rząd wybrał specjalnie 
ten termis, nia jest znane; Kcło 
zastosowało doń swoje kalendarjum; 
rokowania Istotnie rozpoczęły się 
a politycy polscy odnieśli wrażanie 
że. różnice między stanowiskiem 
rządu a Koła dadzą się przy obu 
stronnej dobrej woli wyrównać. 
W międzyczasie nastąpiła pcdióż 
cesarza do Galicji i rokowania iru  
siały z tego powodu przez parę dni 
utknąć. Po powrocie dr. Bil ństicgo 
i Bobrzyńskiego do Wiednia, w dniu 
7 maja, zdawało się że rząd po 
dajmie ponownie r o k o w a n i a .  
Od poniedziałsu do czwartku 10 b. 
m. nie (trzymało prezydium Kzła 
Polskiego żadnego uw aduor.ianła ze 
strony rządu w tym kierunku. W 
ten sposób minął naznaczony przez 
rząd termia 10 maja bez rezultatu. 
Na sobotą zwołano komisję parła 
mentaraą Koła Polskiego, do roko­
wań pozostałoy tady t jc o  piątek, 
trudno zaś przypuścić, ażeby można 
było wielki kompleks spraw poilty 
cznych i gospodarczych załatwić w 
tak k ótklm czasie. Jakie powody 
spowodowały opóźnienie rokowań, 
nie jest wiadomem. Prawdopodobnie 
ministrowie resortowi nie mieli czasu 
na przygotowania odpowiednich ma 
twrjałów do rokowań; moźliwem twź 
jest, ze w łonie rządu nie nastąałs 
jeszcze ostateczna zgoda co do sta­
nowiska, |ac e rząd ma zajtć wobec 
żądań Polaków. W każdym razie 
stagnacja w rokowanych na-tą-iła i 
to nie z winy Koła Polskiego Jeże 
li do soboty nie nastąai zmisn« sy 
tuacii, wówczas komis a parbman 
taraa zastanie może sytuację nową.

PAMIĘTAJMY O

POTRZEBACH

SZKOLNICTWA POLSKIEGO.

Przeiazfi lewoluiioniilśw 
wsjisKim Bizcz ta ty .

(Korespondencja własna .Ziemi Lubelskiej').
Stockholm, w maju.

Petersburska Agencja Telegra 
flczna zamieszcza ze Stockholmu pod 
datą 13 kwietnia następujące Intere­
sujące szczegóły o przejaździe Leni- 
na i towarzyszy przaz Niemcy:

.Rano pociągiem z Treieborgu przy 
było 33 politycznych emigrantów ro 
syfskich zwSzwaJcarji z żonami i dziać- 
mi, z Leninem na czele. Emigranci 
przejechali przez Niwmcy w wagonie 
zaplombowanym pod ochroną trzech 
cfcerów niemieckich. Emigranci na 
razie zamierzyli wrócić przez Anglją 
i Norweg ę, lecz ambasador rosyjakl 
we Francji zawiadomił, iż przejazd 
morzem Jest zamknięty. Ikładzean 
glelskle zwlekały z cdpowiedzią na 
zwrócone do nich pytania. Wtedy 
socjalista szwalcarski Zimnerwdden 
Platten uzyskał im prawo przejazdu 
przez Niemcy. Według słów emigran­
tów nie prowadzili oni żadnych roko 
wań o pokcju z socjalistami niemiec­
kimi D. 14 kwietnia przybyli ze Szwaj 
carji emigranci rosyjscy doręczyli ko 
respondentowi piotrogrodzklej agen­
cji telegraf.cznej cbpieszczenie,ogło­
szone w gazecie .Politlken”. W 
obwieszczeniu powiedziano, iż towa­
rzysze rosylscy żądali udzielenia im 
podczas przejazdu prawa eksterytor 
ji i.toścl, a mianowicie nie koitrclo- 
wanla paszaortów i bagażu, oraz aby 
żaden urzędnik nie miał prawa wcho­
dzić do wagonu. Towarzysze rosyj­
scy za swe| strony oświadczyli, iż 
będą żądać uwolnienia niemieckich i 
austro węgierskich ozób cywilnych, 
zatrzymanych w Rosji. R<ąd nie­
miecki przyjął ta warunki i dnia 9 
kwietnia 30 emigrantów wyjechało 
ze Szwajcarii wśród nich Lenin, Zi- 
nowjew, red*ktorowle .Socjal Demo­
kraty”, radaktor paryskiego .Nacza- 
ła’  Szakaja, Jeden z twórców demo­
kracji kaukazkiej oraz kilku członków 
.Bunda” żydowskiego. W drodze 
wagonem zarządzał Platten, który 
podtrzymywał stzsunki z przedstawi­
cielami rządu niemieckiego, towarzy­
szącymi pociągowi. Władze niemiec­

kie ściśle spełniły umową i e m i­
granci przybyli do Szwecji dnia 12 
kwietnia*.

„Ccarne gabinety” 
rosyjskich pocat.

(Korespondencja własna .Ziemi Lubelskiej*.)

Stockholm, w maju.

Ne Jednam z ostatnich posie­
dzeń Komitatu Wykonawczeg ko­
misarz poczt i telegrafów p. A. Za- 
rubin zakomunikował o wykryciu w 
centralnem biurze pocztowo telagra- 
fieznem przy Kreszczatyku .czarnego 
gabinetu*, w którym przeglądano li­
sty niektórych działaczy społecznych 
e nawet osób, zajmujących wysokie 
stanowiska urzędowe.

Stwierdzono między inaeml, iż 
przeglądano t«m listy otrzymane od 
metropolity Flawiana, który uczestni­
czył w posiedzeniach Synodu, b. do­
wódcy wojsk kijowskiego okręgu 
gen. Iwanowa, zarządzającego akcy­
zą, zarządzającego izbą skarbową I 
In. Specjalną opieką gabinetu cie­
sz) ły się Isty nadchodzące na ręce 
posłów do Dumy A Sawenki, Szuh 
glna, Iwanowa i in. Z listów działa­
czy społecznych .przeglądano” listy 
pref J Kułakowskiego, barona F. 
Sztejnhela, C. Grygorowlcza-Barskie- 
go I wielu innyih.

Okazało się także, iż agenci 
.czarnego gabinetu* starannie czy­
tali listy, etrzyirywane z frontu, z 
wiadomeś iami o powodzeniach lub 
niepowodzeniach arm|i, ilości wojsk 
i t. p. wszystkie te eiadomcśd sta­
rannie zapisywano do specjalnych 
zeszytów, poczam na podstawie tych 
zap sków wysyłano do Piotrogrodu 
szczegółowe dcniaslenla. Koperty w 
których wysyłano te donieś enia po­
siadały u góry napis .koresponden­
cja najwyższa*.

Personel .czarnego gabinetu” 
Jak wyjaśniono, składał się z nastę 
puiących osób: rz. r. st. K Ziwert, 
który pobierał z sum okręgu poczt 
I teleg »fów 1600 rb I z Piotrogro­
du—2200 b , E Hsrdak, który po- 
b trał 10C0 rb. pensji i z górą 2000 
rb. z sum plotrogrodzkich, M. Szulc, 
ewakuowany z Warszawy (około 
1200 rb. z Piotrogrodu), K. Huzne- 
dar (około 1200 rb.), Ziwert —  syn 
również otrzymywał 1200 rb. Wresz­
cie pracował w gabinecie jako tłó- 
macz z żydowskiego Języka niejaki 
J. Waldman.

(Od naszego sztokholmskiego korespondenta)

Petersburski Dziennik Polski z 
25 kwietnia zamieszcza z Charkowa 
następujący urzędowy telegram:

D-ita 23 kwietnia odbył się ta 
mityng oficerów, urzędnik ó v wojsko­
wych i żołnierzy charkowskiego gar 
nizonu. Przylęto uchwałę, źe dobro I 
szczęście Rcsii opiera się na fede­
racyjne! demokratycznej republice, 
złożonej z narodów autonomicznych.

U < rai na ma otrzymać autono- 
mję. W sprawach wojskowych Jedno­
cześnie przy ęto rezolucję o ukrainl- 
zowaniu oddziałów wojskowy h, znaj­
dujących się na terytorium Ucrainy.

Postanowiono także otworzyć 
w Charkowie ukraiński klub wojsko­
wy, jako oddział kljcwsklago, pod 
nazwą .K!ub Hetmana Pawła Pcłu- 
bodka”.
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Ruch graniczny.

T e a tr  W ie lk i.

C k. Biuro Prasowe doaosl:
Mieszkańcy tych gmla, które w 

całości lub częściowo leża w obrębie 
20 kilcmetró# od granicy polsko ga­
licyjskie) (gminy graniczne) mogą 
przekraczać granicę takie bez pasz 
portu. Jeżeli się zaopatrzę w przepust 
kę graficzną. Przepustkę wydaja 
się tyko do podróżowania do gmin, 
które leżę w G-bcJi i całkowicie lub 
częściowo znajduję się w obrębie 20 
kilometrów od graalcy p Isko gali 
cylskiej. Komendy powiat we ozoa* 

p czę i ogłoszę w sposóo w miejscu 
* przy ęty gminy graniczne swego okrę- 

' gu urzędowego. Przepustki graniczne 
wydawać będzie przynależna Komen­
da powiatowa iub organa przez nię 
do tego upoważnione, najwyżej na 
przec-ęg trzech miesięcy.

Przekroczenie granicy polsko • 
galicyjskiej w ruchu granicznym Jest 
dozwolone w następujęcych miejsco­
wościach granicznych:

1) Granica— Szczakowa, 2) M ie­
chów — Michałowice, 3) Proszowi­
ce — Ks«mvrcó», 4) Nowe Brze­
sko — Gł-», 5) Sier<słewice, 6) Opa­
towiec — Ó ś .le, 7) Nowy Korczyn— 
Bsrusowe, 8) Pacentów — Sz zucin, 
9) Sasdon i irz — Nadbrzazie, 10) 
Rozwadów, 11) Krzeszów — Rudnik, 
12) Tarnogród — Sieniawa, 13) To­
maszów— B«ł;ac, 14) Hrubieszów— 
(Jnrynów, 15) Granica — Burki, 16) 
Nieslołowiec — Lgota, 17) Racławl 
ce — Pacraltowlce. 18) Szyce — Mo- 
dlnica 19) Zawichost — Chwało wice, 
20) Z iiis ó * — Lężek, i w nastęau- 
lęcy.h pora h: w miesiącu styczniu 
1 gruduiu od 7 ej godziny przed po 
łudnicm do 6-e| godz. popołudniu; 
w mlesięcach: latyir, październiku i 
listopadzie cd 6 ej gcdżiny przed po­
łudniem do 6 »j godziny popcł, w 
tniesięcacht marcu; kwietalu, sierpniu 
i wrześniu od 5 ej godziny przed po­
łudnie u do 7 ej godziny popołudniu,

’ w mlesięcach maju, czerwcu i lipcu 
od 4 a| godziny przed południem do 

rl0 -e) godzluy popołudniu. Przekro­
czenie granicy w innem miejscu, ani­
żeli wymienione™ w przeeustce gra­
nicznej, jest niedozwolone.

Dzi«ci niżej lat 10 clu w towa­
rzystwie d i rosłych nie pctzebuję do 
przekroczenia granicy polsko galicyj­
skiej żadna] przepustki granicznej.

Duchowni, leserze I lekarski 
ptrsonai pomocniczy, pełniący swo­
je obowiązki zawodowe, dalej perso­
na! do ratowania i niesienia pomocy 
przy pożarach i powodziach — mo­
gę w ruchu grani z ym przekraczać 
granicę •  isko g li yjskę baz pasz­
portu iub przepustki granicznej, o 
ile wykaźę swoje zajęcie służbowe 
lub zawodowe.

O t w a r c i a  
lanfiw Mn) nlstratyinycli w lotiioi! Jia 

irztdiikiw ittisisi kalegoijl.

Zapowiadane w oitmaeh krajo­
wych przer Gen. Gubernatorstwa 
w Lublinie 3 ch miesięczne Ku sa 
A mHhtracylne d la  urzędr.inów 
śr»d dej ketegorjl otwarte zostały 
w Lublinie dnia 10 b m. o godz. 
10 ej rano.

W otw«r:lu kursów wzięli 
udziel; przedstawiciel* Krajowego 
Komisarjetu Cy wi n go z radcę Nam. 
A K»rchezym na cz*le, przedstawi­
ciel Zarządu miasta Lublin*, wice 
prezydent Turczynowlcz oraz pre­
legenci kursów.

Do zebranych w liczbie około 
60 słuchaczy (w tern 2 shchaczek) 
wypowiedział słowo wstępne radca 
Karchezy, zaznaczając, że państwa 
centrahe, zaręczywszy aktem z dnia 
5 listopada utworzenie niepodleg­
łego Państwa Polskiego, wzięły tern 
samem na siebie obowiązek przy-

gotowania urzędników dla objada 
przyszłego Państwa P o l s k i e g o .  
W tym to celu utworzono kursa 
w Lublinie. Dalej pokreślił radca 
Karchezy, że kursa utworzona zos 
taty w porozumieniu z Radą Star u 
w Warszawie. Na egzaminach koń 
cowych obecny będzie delegat Rady 
Stanu.

Po tern słowie wstępnem wrę­
czono słuchaczom szczegółowy pro­
gram wykładów. Wykłady o charak­
terze uniwerstytacklm, obejmować 
będę:

i. Ogólna prawo państwowe 
(8 g.)—prcf. uaiw. dr. K. Kumanlec- 
ki, z odrębnymi wykładami o 3-ch 
polskich konstytucjach (1791 r., 
1807 r. I 1815 r.) 1 g.— Tadeusz 
Cś«icki I o historycznym rozwoju 
władz w Król. Polskim (3 g ) S.anis 
ław hr. Łoś

II. Zasady ekonomji poiityez 
na] (18 g.) dr. Włodzimierz Ko­
zubski.

III, Prawo administracyjne (18 
g ) — radca Adam Karchezy, z cd 
rębnymi »ykładami o samorządzie 
gmin i powiatów (4 g )—dr. J*rzy 
Jsmpoitki, o gospodarce mie|skl«| 
i Jej oddzielnych zadaniach (14 g.)—  
Roman Śląski, i o technice prze­
mysłu i wrzepisacb budowłanyr h 
(20 g ) — Fal ks Bańkowski, Józef 
H indzelewlcz, Kazimierz Saski i Ok­
tawian Zsgrobskl według szczegó­
łowych programów.

IV Prawo policyjne I karne 
(24 g ) —JulJan B;rkowsk>.

V Prawa cywilne i handlowe 
(24 g )—radca sąd. dr. Bolesław Ga­
wiński

VI Nauka o skarbowe ś:i i pra­
wo skarbowe (10 g ) — docent uriw. 
Krak. dr. Roman Rybarski. z odręb­
nymi wykładami o podatkach pośred 
nich (14 g )—radca Skarb, dr. J-izaf 
LaśrioWikl i pezpośradnich (14 g.) 
sakr. Ssarb. dr. Stanisław Iglicki, o 
stemplach i nalezytcśclach (4 g.) — 
sakr, Skarb, dr. Stanisław Wróblewski 
o budżetowaniu I rachunkowości (8 
g.)—radca Tadnusz Orzechowski.

VIII Ćwiczenia ritemne i sami- 
narja z zakresu prawe administracyj­
nego i skarbowego (36 g.) — radca 
Ad. Karschezy i wyznaczani przez 
niego prelegenci. Wreszcie uzupeł 
nianie wykładów stanowi nauka sta 
negrafji (70 g.), wykładana przez prcf. 
Karola Czajkowskie 30.

Słuchacz Kursów.

g«en, i eptredy

.Ma

Pro-

Dziś melodyjna operetka 
newry Jesienne*.

Jutro na benefis Józefa 
hazkl operetka „Wróg kobiet*. 

„ C z a r n y  K o t11 w „Louv e”.
Dziś i w dni następne wesoła 

satyryczna rev*tta  w 2 częściach 
.Tata nie wraca”.

T e a tr  M in ia tu ra .
Dz ś p i raz ostatni farsa M i  

Ja córeczka”, groteska „Ptdarewskl 
w Ameryce” i urozmaicona «ęść  
koncertowa.

K in o te a tr  „O aza11.
Dziś farsa .M  rai n ość pana rad­

nego* i .Warszawa obecnie”.

C r* c? n  * fc
-f- Wiadomości k<>6 idfle. ( j ) 

Dziś, jutro i w środę przygada ą d-u 
krzyżowe i z okazli tej odbędą się 
procesje z kościoła katedralnego do 
Dominikanów, św. Ducha I Kerme 
litów.

W czwartek fako w dniu Wnłe 
bowstąpienla Pańskiego we wszyst 
kich świątyniach lubelskich odpra 
wionę bęgę uroczyste nabożeństwa. 
Najuroczyściej będzie święto to ob­
chodzone w kościele po Dorni olkań-

skim, gdzie odprawione zostanie 
nabożeństwo z wystawieniem Naj­
świętszego Sakramentu z procesję 
i kazaniem.

Wieści z Rosji
otrzymane bezpośrednio przez
S z to k h o lm  I K o a a n -
h e g r ,  drukowane w „Dzien­
niku K iiowsklm * w Kijowie, 
„Gazecie Polskiej** w Mosk­
wie i..Kurierze Petrogradz- 
klm M w Petersburgu.

Każdy, kto ma blizklch poza 
llnją bojową, może nawiązać 
z nimi korespondencję za po­
średnictwem „Ziemi Lubelskiej" 
Wiersz petitowy korespondencji 
kosztuje 60 halerzy.

Rodziców, Stefana 1 Teodora  
Stankiew iczów Lublin, ul. Foksal 3, 
zawiadamia Wacława Skorup ika, że jes­
teśmy w gub. »ijowskej pocz. Kuhary, 
dzerżawimy aptekę. Zosia jest u nas. Ma­
musia w Azji Władziowa żona umarta 11 
września. Wujostwo i Annę Romen ,,Kur- 
jer Polski“ j Warszawa i wujostwo Stanis­
ława Sulikowskich, Kraków prosimy 
o wiadomości o sobie i o rodzicach.

Stanisław Protasluk zawiadamia 
żonę swoją Apulonje gub. siedlecka pow. 
Sokołowski, wieś Kupięntyn, że jest zdrów 
i znajduje się w armji czynnej Proszę o 
wiadomości tą samą drogą

Doktor Karol Zamoyski w Mię­
dzyborzu na Podolu, zawiadamia rodziców 
w Krasnymstawie. że jest zdrów Ostatni 
list otrzymał na wiosnę 1916 roku.

Jerzy Zarzycki zawiadamia ojca 
Bolesława Zarzyckiego mieszkającego w 
Biłgoraju, ziemi lubelskiej, że mieszka w 
Czernichowie z matką i jest zdrów. Prosi o 
wisdomość tą samą drogą.

Dra Bolesława Dzlemsklego w 
Lublinie (ul Początkowska dom własny) Ka­
zimierz Tuł dziecki prosi o wiadomość o 
Marjannie Tremoickiei tą samą d ogą.

Zegar ska Zofja zawiadamia córkę 
Zofję w Warszawie Chłodna 48, że jest zdro­
wa i dobrze jej się powodzi. Mieszka w 
Mińsku ul. Zacharzewska 55 u pp. Wiśniew­
skich. Prosi o wiadomość tą drogą.

Stanistaw Gutt zawiadamia rodzi­
ców w Warszawie Bednarska nr. 6, Olesiów 
— Brzozowa *7, że znajduje się w Erywa- 
niu bezpieczny. Byłem na urlopie u Stefa­
na w Toropcu (Pskowskiej gub.), jest urzę­
dnikiem intendantury Obadwaj zdrowi O- 
trzymałem od was list przez Polski Komitet. 
Stefan wysrał ja wysyłam listy przez tenże 
korni et Jak żyją: Edzio Olesiowie, Feluś? 
Grudzień 1916.

Jadw iga Łęczyńska i Wanda Ro­
mańska z synem zawi. damiają matkę Leon- 
tynę Łączy ńską 1 siostrę w Chotyni pow. 
Garwoliński ze mieszkają w Moskwie z Wa­
lewskimi u Abramowiczów. Zdrowe i w do­
statku Ogłoszenie o Chotyni czytały. Dzię­
kują za wiadomości i przesyłają ucałowania

Jan W asłak zawiadamia żonę swo 
ją  Bronisławę m Siedlce ul Prospektowa 
10, że jest zdrów na starem miejscu. Pro­
szę o wiadomość o sobie tą samą drogą.

W1 Pankiewiczowie, łącząc po­
zdrowienia, pr< szą krewa) ch i znajomjch w 
Warszaw e i Lublinie o wiadomości przez 
dziennik o sobie i córce Jadwidze. Wszyscy 
czworo mieszkamy w Kijów.e powodzi się 
dobrze

Jan Baran prosi księdza Szulbor- 
skiego arafja Borów, gub. siedleckiej, pow. 
łukowskiego, wieś Jaźwiny o zawia .om enie 
żony Jadwigi Baran, że jest zdrów, znajduje 
się w armji czynnej razem z kolegami Pio­
trem Pały-ą, Janem Jedynakiem, Antonim 
Baranowski n i Janem Lewickim, których 
żonę prosi o tern zawiadomić Prosi żonę 
swą i żony kolegów o wiadomość o sobie 
tą samą drogą

Marja Sęheur Kijów Michałowska 
19 donosi Ed S^ieur Lublin Chmielna l,że  
wszyscy są dosyć zdrowi, a *śród pracy i 
najziei zap imina się o po bawieniu wszel 
kich wygód Tadzik z oanną H Koszańską 
uczy się w Rostaw u, Mamusie z H w Mo­
skwie Jscina w Kijowie, Irenka w Charbi- 
nie, Antoś w Tarnopolu, ciocia w Kijowie. 
Od brałem twoje ostatnie ogłoś enie przez 
.Dziennik Kijowski" 13 marca 19 ' roku.

Ma cln Czarnecki i Józef P io­
tro w ski z armji czynnej proszą ks. pro­
boszcza z parafji O-ieck pow Garwolin ki 
gub siedleckiej o zawiadom enie ich żon 
Anton ny Czarnieckiej we wsi Czarnowice i 
ZMarji Pioirowskiej, że są zdrowi i powodzi 
Im się dobrze, posyłają pozdrowienia i pro­
szą o w adomości tą samą drogą.

M arja  Szu lc z Niżniednieprowska, 
gub. jekaterynosł Gtadkowska nr. 13 za­
wiadamia męża Mi czysława iż z Gieniem 
jest zdrowa. Mam posadę przy fabryce 
Ha<vkego, jest mi dobrze, pieniędzy nie po 
trzebuje. Okropnie tęsknimy. Co słychać u 
Ciebie? Pisz przez Stefana. Henio na miej­
scu. Z Długosiodła miałam list Depeszę i 
ogłoszenie mamy, otrzymaliśmy. Czekam 
odpow edzi przez gazety.

Jamiołkowscy Feliks w Homlu i 
Edward z żoną w Jekaterynostawiu, adres 
u p. Tarkowskich proszą ks. Aleksandra Fa- 
jęckiego, seminarium duchowne, p. Romana

Laskauera i znajomych w Warszawie o za­
komunikowanie p Jakóbowi Jamiołkowskie­
mu, że są zdrowi na dawnych posadach Ża­
dnych wiadomości z domu nie otrzymali. 
Jak zdrowie rodziców, szwagrów i babci. 
Proszę o wiadomości tą drogą.

Ludwik Boczek prosi ks. Michała 
Dąbrowskiego, parafja Stoczek, gub siedle­
cka, powiat łukowski, o zawiadomienie żony 
Marjanny Boczek, wieś Mizary, że jest zdrów 
na starem miejscu. Proszę o wiadomość o 
sobie i rodzinie tą samą drogą.

W acław  Kowalczyk, zawiadamia 
żonę Rozalię i córkę Otylję i syna Alfonsa i 
rodziców w gub. siedleckiej, pow. siedlecki 
w Suchożebrachach.że zdrów w Eu atoryi, 
Ferdynano Kowalczyk i Piotr Rychlik zdro­
wi, przesyłają ukłony i proszą o wiadomości- 
Adres Eupatorya, Krym: Sanatorjum „Tha- 
lssss0

Piotr W ożniak konduktor z Kielc
drogi żelaznej nadwiślańskiej, mieszka w 
Tarnopolu, Galicja, zawiadamia żonę Franci­
szkę z dziećmi w Kielcach na ulicy Staro —  
Zagrańskiej, że jest zdrów, listów od was 
nie miałem, tęsknie za wami i krajem. Po­
stałem 20o rubli. Czekam na odpowiedź tą 
samą dngą.

Antoni Makulec prosi księdza dzie­
kana Supryna parafii Garwolin, gub. siedle­
ckiej o zawiadomienie matki Katarzyny Ma- 
kulec w Garwo.inie ui Łukowska i Waw­
rzyńca Tunalsklego z rodziną, że jest zdrów, 
na starem miejscu razem z żonę. Proszą o 
wiadomość tą samą dn-gą.

Zaborow ski W acław  zawiadamia 
matkę Helenę i siostry w Warszawie ul. 
Mokotowska 19 że jest zdrów na dawnem 
stanowisku nieźle się powodzi Nie mam z 
domu żadnych wiadomości.

W i e ś c i  ćloŁ<Ó*-jń
Paweł Tarnow ski z Lublina za­

wiadamia swego syna Zygmunta przebywa­
jącego w armji czynnej w 337 Ołonieck ej 
Pieszej Drużynie 4 ej roty że m eszka na 
ulicy Przemysłowej w domu Miszkiewi- 
cza i że jest zdrów z cała rodziną, prosi o 
wiadomość od Zygmunta iub tez od jego 
znajomych. Pisma polskie i rosyjskie prosi 
o przedruk.

Zygmuntowie Sobieszczańecy,
Z Węglina, gub Lub. zawiadamiają Stani 
stawów Sobiesrczańskich z Pi diodowa w 
Kijowie ul Podwal t* 14, że wszyscy zdro­
wi. Matk8 ze Stefanem w Konstantynowie. 
W Kempie do' rze. Lucjanowie w Lublinie. 
Zulmscy w Przewors-u Emilowie w domu 
Kazio sędzią Podlodów w zarządzie w oj- 
skowym. rzeczy niema. Gdzie portrety tzy 
zabrane? ściskamy was z dziećmi serdccz ie 
Co z Władziem Janiszewskim Jak Sobie 
szczańscy w Filipkach i Sokołowscy w Se 
wtrynowie Co Je-erałowa. Wysoczański 
umarł. Wujenka Tola w Dutrowie unratzi 
się polskie pisma o przedruk. Prośimy <> 
korespondencję listową. 853

Dr. N. Cybulski z Krakowa zawa- 
damia syna swego Benjamina zamieszkałego 
w Moskwie Ili brtstowski zaułek 1 — 14 m. 4 
że dotychczas żyjemy i oprócz mnie wszys­
cy są w dobrem zdrowiu. Mój stan zres.tą 
teraz znacznie się poprawił. Żadnych istów 
od Ciebie nie otr/ymaLśmy. Pisma polskie 
i rosyjskie prosi się o przedruk. 844 

Albinowstwo Bielińscy z Lublina 
zawiadamiają córkę Melanję Belńską, M i­
chalin i Helen Lisows-ie w Jałci , że są 
zdrowi z Babć ą, wyczenują wiadomości od 
Was, Jula Artura i znajomych tęsknimy bar­
dzo, gdyż na 1 sty w>słane . niemamy odpo­
wiedzi. Prosimy wszystkie pisma o prze­
druk. 862

M arja Ecksztejn z Krasnegostawu 
zawiadamia męża swego Karo a Ecksz ejna, 
zamieszkateg > w Ro ji miasto Ufa ulica 
Lubartowska 7 u pa a S. Kuźniecowa, że jes­
tem z dziećmi zdrowa, listy otrzymałam 
sprawiły nam wielką radość. Zapy uje o 
więcej rodziny? P.sma po skie i rosyjskie 
prosi się o przedruk. 792

Matylda i M arja Ecksztujn z Kras­
negostawu. pub. Lubel. zawi damiają mę­
żów swoich Gus‘awa i K rioa  przetrwają- 
c\ch w Hornu R m ancews aja ul fabryka 
wyrobów cynków) ch „Łuna", że są zdrowe 1 
mieszka ą na dawnjm miejscu, prowzdzimy 
da*niejszy interes Listy Wasze ot zyma- 
hśmy, które sprewiły nam wielką radość. 
Dz ecl wszystk e są zdrowe, i uczą się. Pro­
simy o 1 dpowiedź Pisma pslsk.e 1 rusyiskie 
prosi się o przedruk. 8 2

Ludwinowa Orłowska z Lublina z 
córkami, matką i siostrą Henryką zawiada­
mia ro ziiię, przebywającą w Rosji, że są 
wszystkie zdrowe Proszą pp Obni kich z 
Chersońskiej gib., Aleksandrowski po* o 
wiadomości: Co się dzieje z Romanostwem. 
Adamem i Normandami, bo mama bardzo 
się niepokoi. Pismr polskie i rosyjskie pro­

788szone są o przedruk

Popierajmy
M a c ie r z

S z k o ln ą .
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Rosyjska rada robotniczo- 
żołnierska przeciw 

rządowi.
PETERSBURG, 14 5 (BK) 

(Petersb Aj. t 1 gr.) W ydzhł wy­
konawczy rady delegatów robo­
tnicza żołnierskich wypowiedzi* 1 
się 23 głosami przeciw 22 —  8 
wstr<yn»ło się od głosowania — 
przeciw uczestnicz* n>c w gabme 
de koalicyjnym. K  eestję tę ma 
ją poddać n zpatrzeniu przez wal 
ne zebranie rady, co uprawdo­
podobnia m< żliwcść przeciwnego 
wyniku głosowania.

Piec ha no w następcą 
Milukowa,

ROTERDAM 14 5. (td.wł.) 
Petersburski koresn< ndent .Daily

News" wyraża przekonanie, iż 
w rade ustąpienia M lukowa ro 
syjskim minist em spraw zewnę 
trznych zostanie umiai kowany 
socjalista Plechanow.

Manifestacje na froncie 
rosyjskim.

MflLMOE, 14 5 Według otrzy­
manych wledemcści z Rosji, odbyły 
się na froncie wielkie manif'sacje. 
Wielekrcć całe formacje rezerwy po­
rzuciły stanowiska, by brać udział w 
zebraniach żołniersku h Większość 
zebrań wypowiedzi h  sę za sddar- 
nością z Radą robotników i żołnie­
rzy, cświadezając zarazem, że nie 
chcę ani jednego dnia więcej wal­
czyć dla lekichkolwUk zdobyczy. 
Przeciwko tym rezolucjom nikt nie 
ważył sle wystąp ć, aczkolwiek więk­
szość oficerów sympatyzuje z rządem 
tymczasowym.

W Rydze tai miały m'«!s:e 
w ieh it mar-.ifftstacje w ogrodach pu 
bllczny:h pr?v współudziale tysięcy 
żołnierzy. Zędano niezwłocznego

zwrócenia się Rosji do Niemiec z 
propozycja pokolowa ne zasadzie o 
gólaago zrzeczenia się aneks;! W tym 
wypadku, gdyby Niemcy odrzuciły 
propozycje, wicdzlanoby, o co sle to 
czy walkę; gdyby zaś Ńemcy przyję­
ły propozycję, a odrzucili Ję sprzy­
mierz. Rosji, to niechby sobie ci ostat­
ni dalej sami walczyli. Radko Dmitrjew 
wygłos ł do źcłnhrzy mowę w kiórel 
tłumaczył że wo<sko powinno uważić 
Jeszcze za swe zadanie wyparcie wro­
ga z terenów ojczyzny, poczem do 
piero moźnaby mówić o pokoju. Ge­
nerałowi wielokrotnie przerywano ze 
wzburzeniem mowę Jeden z żołnie­
rzy powiedział, że zupełnie zbytecz 
nym a nawet szkodliaym byłoby wy 
pleranle wroga w wypadku zawarcia 
pokoju na zasadach zrzeczenia się 
aneks)!. Twierdził on, że należy prze- 
d -wszystklem zwrócić się do Nie­
miec z wezwaniem do zawarcia po- 
ko u i tę drogę przekonrć się, Jakie 
sę właściwie cele wojenne Niemiec. 
Następnie żcłoleiz* w yih ll depeszę 
do R*dy robotników i żołnierzy z 
oświadczeniem, aby Rad* robotnicze 
zmusiła rząd tynvzescwy do wystę

pienia z propozycfę pokojową
Według donieś eń prasy socja­

listycznej panuje na froncie nastrój 
bardzo burzliwy.

Neutralność Skan­
dynaw. j i.

SZTOKHOLM, 14 5 (BK) 
Urzętfo^o d uioszą: N i konfe­
rencji n  nistró* Szwecji, Danji i 
NorwegJI skonstatowano jedno* 
wyślną rolę tych pzóstw, utrzy­
mania polityki bezpartyjne) ne­
utralne ści. Trzy te rządy odrzu­
cają myśl inicjatywy do jakiegoś 
pośredniczenia między woju ący- 
mi lub podjęcia jakie! ś innych 
ś odków.

Urlop dla posłów.
WIEDEŃ, 14 5 (B K ) Cesarz 

rozporządz i, że wszystkich posłów 
do rady państwa, która y <łułq woj­
skowo, ma s ę z dniem 15 maja ur­
lopować

0 0 " C T 'JPjFŁSełES ciągpi*ni* 2-eI W-
3 8  K r ó l .  W q g . lo t .  która ogA ł .w y g r .  I4 ,4 5 9 ,o o o  k r .  

LOSY «ą do nabycia po cenach urzędowych 861

« Głównej Morze Król. Wto lot. oe KrSIsslwo Politle 
M WOkajne > s -’»  LoOlio, Hapnzyńska lk l

UWAGA: Losy Agen. powinny być zaopatrzone w czerwony okrągły stempel jak 
odbity obok

MEDflLE
związane z historję polską lub 
medale wybitnych Polęków 
nabywam. Oferty proszę 
nadsyłać pod .Zbieracz* do 

Administracji .Ziemi*.
567

wwaatttwwwMk
D=/I. Carnawski2 KOSOWA
— orćy-uje tego sezor. u —

w  K r y n ic y
Odpowiedni pensjonat mieć można 

w domu .pod Zegarem*. 807

D R Z E W O  O P A ŁO W E  
W Ę G IE L  do samowarów

----P O L E C « i

UUBEUSKtE BMlStO tUhObOWE
KRAKOWSKIE .  PRZEDMIEŚCIE Nr. 62.

SKŁAOYi Fofeawl N r. 17. 735
pod Lublinem, zdn. l ma­
ja zaczęły funkcjonować 
i sprzedaż wapna HUR­
TOWO i DETALICZNIE

już się odbywa. 808

LO K O M O B ILA
18 P. S- 6 atm na kołach, firmy 
angielskiej .Rcbea & C-o."

M Ł o C B A R H A  
firmy .Schafer" 52”  średnicy, oraz 
■ O T O ftY  B Ł N Z W M O *E  
firm  francuskich i szwajcarskich o 
sile od 3*2 do 60 P S. używane, 
lecz w dobrym stanie dostarczy 
natychmiast po cenach niskich

J A r tu r  S z y n d l e r
1MPORT-EXPORT 

Krakowskie Przedmieście Nr. 47.
608

„O pracy
w kM  lolniujtlf

Czesława Karpińskiego
?cpuiarna broszura, wydana 
lakhdem  ,Z<*mi Lubelskiej*Ĉna 10g**o?zy

Do nabycia w .Administracji 
Ziemi*

Zaginiony tłiłopnyk 
Zygmunt M o n ia .

Na skutek inseratów. zamieszczo­
nych w dziennikach, celem odszu 
kania rodziców chłopczyka znale 
zionego na polu bitwy pod Gród 
kiem w 19'4 roku nadszedł list 
zoł. Władysława Ziembowskiego, 
Feldpost 220, donoszęcy, że w aa- 
nem miejscu i w danym czasie, nie 
będąc jeszcze żołnierzem, odbywał 
pieszo drogę pod Gródkiem współ 
nie z Marjanną Ciołek z Krakowa, 
która uciekała, jak opowiadała, z 
trzechletnim Wańkiewiczem Zygmu 
siem do babki dziecka do Krakowa 
czy Karłowa, Matka dziecka zmarła 
wedle opowiadań Marianny Ciołek 
w maju 1914 r., zaś ojciec był 
właścicielem ziemskim w Rosji, w  
obecności zgłaszającego się Ziem 
bowskiego pocisk armatni zabił 
Marjannę Ciołek, a dziecko zabra­
ła siostra Czerwonego Krzyża.

Unraszasię o nalsyłanie dal­
szych informacji dotyczących rodzi­
ny tegoż chłopczyka pod adresem: 
Pelagia hr Skarbek, Krynica.

816

Rury wylotowe
do m o to r u  3  k o n n a g o

d  • s p r z e d a n i a
Wiadomość w administracji 

.Ziemi Lubelski*]".

Ścinki papierń
gazetowego i makulatura w znacz­
nej ilości do sprzedania. Wiado­
mość w Administracji .Ziemi".

DROBNE OGŁOSZENIA.

Chrześcijańskie Stowarzysze­
nie Właścicieli Nieruchomości w 
Lublinie (Niecała 5) mamy do 
sprzedania domy dochodowe więk 
sze i mniejsze, oraz place na do­
godnych warunkach. Lokacja kapi 
tałów. 527

K aw iarnia Ziemiańska poszuku­
je kelnerek umiejących czytać i 
pisać. 535

Legionista superarbitmwany po 
wejściu ze szptaia przyjmie zaję­
cie przy ogrodź,e na czas dłuższy, 
wymagania skromne. Wiadomość 
w administracji .Ziemi Lube skiei*.

________. ________ 544
Potrzebna sklepowa do sklepu 
komitetowego na wyjazd, wiado­
mość Okopowa 23 in. 9 id  1—2 i  
pól po poł. 535

Mechanika obeznanego z apara­
tami dezynfekcyjnymi przvjmie za­
raz dla s z jta li w Królestwie Pol­
akiem Galie. Czerwony Krzyż Pi­
semne zgłoszenia do Biura Krak.- 
Przedm. 51. 50&

W cglel dla przemysłu i ceg eiń, 
kilka wagonów do sprzedana na­
tychmiast, po cenie nizkiej, Artur 
Szyndler, Krakowskie-Przedmieście 
Nr 47. 533

Zgubiono portfel czerwono-bron- 
zowy z różnemi dokumentami i pa­
pierami podróżnemi na stacji ko­
lejowej Lublin. Łaskawy znalazca 
proszony jest o zwrócenie takowe­
go do składu kolonialnego Artura 
Szyndlera. Krakowskie Przedmie­
ście Nr 51 za wynagrodreniem 20 
koron, 532

2 pokoje umeblowano z oso- 
bne-n wejściem do wynajęcia Na­
miestnikowska 14 m. 1. Oglądać 
można od 3 do 7: 523

Wykonanie =  
staranne.

*

m u e n y ^
przystępno.

J L u b ito ,  G u b e r n a t o r e k f t  J\&  8 .

wykonywa wszelkie roboty drukarskie.

I

Druh. „Złeaal kuhelakiej", Owheraafcerska f-K*«»kt«r i Wydawca D an ie l Niamfaflu
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